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sięcznie mk. 10 


„Kurjer Zsgłębia* wraz z. „Kurjerem 
Przemysłowo-Handlowo - Rzemieślniczym* rocznie ma- 
rek 120, półrocznie mk. 60, kwartalnie mk. 30, mie- 

Pocztą mk, 36 kwartalnie, mk. 1? 
— miesięcznie, — — 
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OGŁOSZENIA. Za jeden wiersz petitu lub jego 
miejsce na I-ej stronie Mk, 4, w tekście Mk. 5. po 
tekście — reklamy Mk. 2. Nekrologi Mk. 2, Zwy- 
czajne Mk. 1,50. Drobne 30 fenigów za wyrazy, 
najinniej Mk. 2. 


PP PRMSPWANIEC 3 


Wychodzi codziennie w godzinach raye 2 wyjątkiem Hai poświątecznych. |. 


Adres Redakcji i 
ulica 
„KURJER* — SOSNOWIEC. 


H 
Mdministracja otwarta od 8ej rano bez przerwy 
do 7-ef godz. wiecz, W niedziele i święta od 9 dol1 rano. j 


dministracji: SOSNOWIEC, 
4% WET E ęblińska Nr. 1. 


Adres dla depesz: 


Ceana pojedyńczego egzemplarza 50 fen. 
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Od wtorku 20 do 25 kwietnia 
3 serja głośnego obrazu „CYRK WOLFSONA" pt 


W szponach Orła 


Bensacyjny dramat w 6-0iu czę- 

ściach w roli głównej występują 

W 4 akcie będzie acena porywania dziecka przez orła, 
z którym stoczy walkę Jack. 


Jack i Coco. 
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O Spiż i Orawe. 
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Nad Spiżem i Orawą zawi- 
sły ciężkie i groźne chmury.. 
Jeżeli dotychczasowe stosunki, 
panujące tam, nie ulegną zmia- 
nie, ziemia ta — męczenników 
polskich — zalana: zostanie po- 
tokammi krwi. Lud nasz, acz 
cierpliwy, na gwałty i przemoc 


gorszego gatunku, 
nym  szpiegami wojskowymi, 
przebranymi w stroje... górali, 
przeprowadza się rewizje w 
mieszkaniach prywatnych, are- 
sztuje się bez powodu i więzi 
naszych działaczy, grożąc im 
rozstrzelaniem za propagandę 


przepełnio- 


czeskich siepaczy, będzie musiał | polską. 


w końcu odpowiedzieć gwałtem, | 


Czesi dążą wyraźnie do ste- 
roryzowania ludoości polskiej, 
do bezwzględnego złamania na- 
. potykanego uporu, bezlitosne- 
go. stłumienia iskier Świadomo- 
Ści narodowej. Przez  gnębie- 
nie, wybitniejszych działaczy z 
inteligencji polskiej, chcą ci weł- 
tawscy prusacy słowiańszczyzny, 
doprowadzić Polaków Spiża i 
Orawy: do' rozpaczy, odrętwie* 
nia i apatji, aby tym łatwiej 
móc osiągnąć cel — zwątpienie 
ludności polskiej w wyniki jej 
wysiłków. Despotyzm, bezpra* 
wie, brutalne prawo pięści. — 
panują na Spiżu i Orawie w 
całej swej wstrząsającej nerwa- 
mi okazałości. Zołdak czeski, 
czując za sobą poparcie swego 
rządu, i wiedząc. że wszystko 
co uczyni — ujdzie mu .bezkar- 
nie — hula, czygiąc ze szczyt- 
nego pojęcia plebiscytu, jako 
sprawiedliwego rozwiązania cze- 
sko-polskiego- problematu 
krwawą ironję. 

, Garstka żołnierzy francus- 
skich, ulokowana w Jabłonce i 
Starej Wsi, strzegąc gościńców 
i... własnych kwater, nie 'chce, 
czy nie może interwenjować! 

A tymczasem żandarm czes- 
ki, wołając: „Francuzi niech w 
domu siedzą, bo nie mają tu 
nie do czynienia” — dopuszcza 
się czynów podłych, bezprzy- 
kładnych w swej dzikiej, zwie- 
rzęcej bezczelności, W kraju, 
zalanym zbirami czeskimi nj- 


f 


Tłumy ludzi niewinnych, sku- 


"tych w. kajdany  żandarm i 
„legionarz* czeski pędzi od 
wsi do wsi, wśród ohydnych 


złorzeczeń, niesłychanych prze- 
kleństw i zdumiewających wy» 
myślań  Działaczowi Spiża i 
Orawy, ks. Machayowi, grozi 
komendant straży skarbowej 
w starostwie, że będzie prze- 
bity bagnetem, za podburzające 
do nieposłuszeństwa władzy 
czeskiej kazania. Studentów 
polskich aresztuje się, rozbiera 
do naga i depcze ich orzełki 
na czapkach. U drzwi górali 
polskich stoją posterunki z ba- 
gnetami na ostro. Bojówki cze- 
skie grożą represjami. W urzę- 
dach, na poczcie, w sądzie i 
szkole nawet, wyżsi urzędnicy 
podburzają lud przeciw działa: 
czom polskim. 

Trudno sobie wyobrazić w 
tych warunkach jakąkolwiek 
pracę w związku z plebiscytem, 
a i sam plebiscyt odbyć by 
się musiał, pod naciskiem ba- 
śnetów czeskich, skierowanych 
w zbolałą i rozdzieraną krzykiem 
oburzenia i protestu pierś ludu 
naszego, którego nie ma, kto 
bronić, : 

Tak dalej być nie może!... 

Piekło tych cierpień i mę- 
czarni ludu polskióćgo. Spiża i 
Orawy skończyć się musi jak- 
najszybciej. Rząd polski winien 
domagać się sprawiedliwości. 
Komisja Koalicyjna, w imię bez- 
stronności, jeśli chce, by jej a- 


` skich i niemieckich, 


trzecim, zamianuje komisja. między- 


W sprawach redakcyjnych redaktor przyjmuje intere - 
santów tylko od 1—8 w poł. i od 6—7 w. 
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PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmuje Centralna 
Administracja ogłoszeń Pclskiej Prasy prowincjonalnej, 


Warszawa, Zgoda 1. 


SOSNOWIEC, sobota dnia 24 kwietnia 1920 roku. 
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Wspaniała technika! 
BREGDREH 


będzie sprawować czynności rady 
ozkolaej powiatowej. 

Rada ta będzie się składułs: 

1) z dwóch inspektorów; jednego 
dla szkół czeskich, drugłego dla 
polskich, 

2) x dwóch przedstawicieli nau" 
czycieli: jednego dla szkół połskicb, 
drugiego dla szkół, czeskich.; 

3) s dwóch przedstawicieli du- 
chowieństwa, tj. jedasgo Kościoła 
katolickiego, a drugiego Kościoła 
protestanckiego. Obu inspektorów 
zamianuje komisja międzynarodowa 
na wniosek prefekta części zachod- 
niej, tj. czecha, Ianych /człónków 
Rady zamianuje prefskt części za” 
chodniej po zatwierdzeniu przez. ko- 
misję międzynarodową. Inspektorem 

"| dla eskół czeskich, będzie wybrany 
z pomiędzy inepektorów x Frydka 
lub powiztów podlegających komisji 
adminietracyjnej w Karwinie, xaś 
inspektor dia szkół polskich będzie 
wybrany. x pomiędzy . inspektorów 
powiatu cieszyńskiego. Przedstawi- 


utorytet nie ucierpiał i był sza- 
nowany — musi powstrzymać 
niedopuszczalne zapędy i zbro- 
dnicze knowania czechów. 
Inaczej urny wyborcze za- 
barwią się krwią i wypełnią 
łzami, które do nich spłyną z 
kartkami głosującego pod na- 
ciskiem bagnetów czeskich lu- 
du polskiego. Dotychczasowe 
zarządzenia Komisji Sojuszniczej 
to "Verba et voces, praeterea 
que nihil... — (Próżne słowa i 
nic więcej!) Dziś trzeba zdobyć 
się na czyn śmiały i bezstron- 
ny, którego dawno wyczekuje 
ludność polska. | 
J, S-ki, 


Szkbinictwio 
w Cieszyńskiem. 


Komisja międzyrojusznicza ogło* 
siła następujące rozporządzenie: 

W okręgu plebiscytowym admini- 
atracja szkolaa pozostanie w dotych” 
czasowym stanie, o ile nio zostanie 
zmienioną następującym postanowie- 
nism, 

Na całym obszarze Sląsk Cie” 
szyńskiego jeden x- cz ouków komisji 
będzie sprawował czynności, podle- 
gło minietrowi oświaty, Będzie mu 
praydaną centralna: komisja szkolne, 
składająca się: 

1) z obu prefsktów części wach, 
i zachodaiej lub ich przedstawicieli, 

2) z dwóch przedstawicieli rad 
ezkolnych krajowych, to znaczy 
prrewodniczącego komisji szkolnej w | 
Cieszynie i jedasgo przedatówiciwia 
rudy szkolnej części zachodniej, któ” 
rego zamianuje komisja międzynaro* 
dowa na propozycję prefekts cręści 
zachodniej, to znaczy jednego pola’ 
ka i czecha 

3) z delegacji komiaji administra- 
cyjnej w Karwinie, Na terytorjum 
położonem na wechód od linji de- 
markecyjnej, komisja szkolna w Cie" 
azymie będzie sprawowała czynności. 
w okładzie dawnej rady szkolaej 
krajowej. 

'Na terytorjum, położonem na za- 
chód od lisji demarkacyjnej, będzie 
zorganizowana rada szkolna krajowa 
która będzie się składzć: 

1) z prefekta części zachodniej 
jako przewodniczącego tj. czecha 

2) z dwóch inspektorów, jednego 
dla szkół czeskich, drugiego dla poľ 


aku zanosi się na nowe bardzo po- 
ważne przecilenie. Tym razam wy- 
stąpią dò walki ofanzywnej wobec 
kowlicyjnej Komisji Ryądzącsi polacy, 
których ta Komieja, pod wpływem 


cjalny żal mająpolacy do przewo: 
dniczącego Komisji gen. Le Rosda, 
który. na wszystkie dotychczacowe 
słuszne żądania polskie okazywał 
jakoby ojcowską troskliwość dla po- 
laków, radaąc im wciąż, by byli 
czujni, rozsądni i pracowali, a wszyst- 
ztobi, Polacy też z calą lo- 
jalnością zastosowali się do tych rad, 
(choć i nierax zaciskać musieli zęby 
x gałewu wskutek dalszych rządów 
pruskich a: dziwnej jakisjó niezarad- 
ności i braka stanowczości ze utrony 
Komisji, Waszak Komisja koalicyjna 
zapowiedziała w swej odezwie i 
chwilą objęcia rządów na G. Sląsku, 
że nastaje dla tego kraju „era wol- 
ności i sprawiedliwości”—i że język 
polski będzie z niemieckim trakto- 
wany na równi w urzędach i w ce" 
łem. życiu publicznem, 
an, Le Rond obiscał też pola- 
kom, że landraci zostaną usunięci a 
ich miejsce zajmą koalicyjni naczel- 
| nicy powiatowi, 
przydzieleni będą jeden komisarz 
"polski i niemiecki, Również Sicher: 
towebrę przyrzekł gen: Le Rond 
usunąć a zastąpić ją żandarmerją 
krajową, złożoną z pólaków i niem 
ców w stosunku do narodowości 
mieszkańców! danej miejscowości. 

' Wazystkie te obietnice pozostały 
jednak dotychczas przeważnie na 
pafierze lab w sferze dobrych może 
chęci, realnego ich jednak skutku 
dotąd nie widać. Prawda, Komiąqa 
prezy uacunęła z G, Sląska Er 
na zachód linji demarkacyjnej, bę- ror rc p „ag etam ana 
dzie sprawować „odrębna rada zarządzeniom ale; niestety, iejłęca 
szkolna powiatowe, pod przewodnie- | szczególnie gon: ke Rondowi brakło 
twem starosty, to. zauczy czecha, | etanowezości w przeprowadzeniu 


3) z dwóch przedstawicieli pergo- 
nelu acuczycielskiege, jodnego* dla 
azkół średnich, drugiego dla człon- 
ków ludowych, Członków tej rady 
wymienionych w ustępie drugim i 


nerodowa na wniosek prefekta cse- 
ści xachodniej, Administrację szkoli 


ną powiatu cieszyńskiego położonego 


$ 


teroru niemieckiego zdradziła, Spe“ 


którym do pomocy 


Możliwość rewolucji polskiej 
na Górnym Slasku. 


BYTOM. (PAT). Na Górnym Sla- | gaise „wolności i sprawiedliwoś JĄ 


dawców i pańctwa mają czuwać” 
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ciele nauczycieli i przedstawiciele 
kcścioła będą wybierani przez pre- 
fskta z pośród trzach kandydatów, 
przedstawionych xarówno przez or 
gamizacja czeskie i polskie, jak też 
przez władza kościołów, wyżej wy- 
mienionych, Prrewodniczący będzie 
miał gloa rozstrzygający w głosowa” 
pia Rady. 

Komieja administracyjna w Kar- 
winie weźmie na niebie w części 
zachodniej pów. frysztackiego, pod- 
legnjącego jej kompetencji, admiai- 
nistrację szkolną Rady Szkolnej Po- 
wiatowej, jak również Rady Szkol- 
nej Krajowej (II instancja), Celem 
zapownienia tej administracji ko- 
misja udmioistracyjoa w. Karwinia 
będzie mogla zorganizować specjalny 
urząd po zatwierdzeniu tagoż przez 
komisję międzynarodową, Komisja 
ta zamianuje dla nad£oru sxzkolaego 
trzech inspektorów: jednego dla 
szkół czeskich, 2-ch dla polskich, 
3 ch dla niemiackich. 

Rozporządzenie powyższe jest 
niesłychanie krzywdzące, gdyż od- 


"blera polakom 60 szkół, liczących 


około, 15000 dxieci polskich i oddajć 

je ezechom. Równocześnie przenosi — > 
300 zauczycieli polskich ze służby 
polskiej do czeskiej, Nowe władze 

są tak obmyślone, że polacy są od 

nich całkowicie wyłączeni, albo two" 

rzą znikomą mniejszość. 


o kiedy Niemcy zagrozili str PEU 
generalnym, który nie byłby sięabso- 
latnie udał, gdyż robotnicy polscy 
oświadczyli się przeciwko niemu, 
Komisja wobec niemców  skapitulo- 


pa 


został ugodowo ; LT. 
tago jednak gen. Le Rond i Komisja 
Rxądząca zignorowsli tę lojalna | 
ekuteczną dla znich postawę polaków 
p aaiae bak c wyr aj 
nieporozumiawezy się naprzód z pola» | 
kami, wobsc których Komis por 
czynia przedtem pewne szobowiąza- 
nia. a 
Zsezły następujące fakty, -kti 
charakteryzują wymoównie pöstęt 
wanie Komisji Rządzącej. 
Robotnicy i urzędnicy miemieccy 
domagali się zastosowania na Gór: ` 
aym Sląsku ustawy o t, zw. radat 
zakładowych. W k.żdem prz A 
bioretwie, przemysłowom 4 rolnem, | 
zatrudniejącom ponad 8 robotaików 
i urzędników, prucobiorcy rzą 
rady zakładowe; które wobec praco- 


moralaemi i materjelaemi 


zgodzi, 


. =" 
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RES _ osobne rosporządzenia. . 


| mach joko ustępstwo Komisji, Komi- 


Rady Najwyższej, wszelkie ustawy 

niemieckie, uchwalone przez parle- 
_ ment niemiecki po 28 czerwca 1919 
r; (data podpisania przez niemców 


traktat _ pokojowego), nie mogą być | i tekst jej zakazów w tym względzie 
urzęczywiatnione ma tereaach ple | i konstatuje tryumfalnie, że oświad- 
biscytowych, czenia się Komieji ca radami zakła- 


Robotnicy polscy oświadczyli się | dowymijest ` niewątpliwie 
przeciwko tym radom także z po- 
wyższej zasadniczej przyczyny, a po 
wtóre, że widzieli w tych radach 
początki bolszewizmu niemisck.ego, 
który tą drogą pragnie opanować 
rządy na G, Siąsku, a tom samem 
uniemożliwić plebiscyt, Korzyści ma- 
terjalaych robotnicy polscy dla sis. 


bie w tych radach nie widzieli, 


To zdanie robotników polskich 
oświadczyli gev. Le Londowi przed: 
stawicieie polskich organizacji robo- 
tniczych tak narodowych jak iso- 
cjalistycznych. Zaznaczyli oni przy 
tem, że robotalcy polscy poprą Ko- 
misję w tym kiervaku napewno, | go uniemożliwili, 
gdyby jedaak Komiała miala nię zgo- | 
dzić na te wybory, to ma o tem 
uprzedzić organizacje polskie, ażeby 
mogły wydać do robotników polskich 
stosowne wyjaśnienie w celu 
uniknięcia aieporozumień i eweatual- 
nego rozgoryczenia, Stauęło na tem, 
że te wybory się nie odbędą, 

Tymczasem Niemcy niewiele so 
bie robili z tego zakazu i. nie licząc 
się z Komisja, dokonali w dość licx- 


bą strajku niemieckiego, 


przez 


Rondzie i Komisji 


akiej, który bezpośrednio dotkoał tak 
„te członków Komiaji. Kiedy zaś Po- 


takie ewentualności mogą xorgani- 
zować przy pomocy wojsk 


trafło mu to jakoś do przekonenia, 
Roxzgorycsenie wśród robotników 


nych zakiadach wyborów do tech polskich z powodu tego nieszcrersgo 
rad zakładewych, a kiedy spotkali , postępowania Komisii a zwlaszcza 
nię wreszcie < wiruźnym zakazem gen. Le Ronda wobec Polsków — 


i oświadczsniem Komisji, że wybra 
ne rady nie mają znaczenie, urzą- 
dzili w zeszłą niedzielę, 18 go b. m. 
w różnych miejscowościach G. Slą. 
ska wiece robotnicze i urzędnicze 
z żądaniem, by Komisja zastosowała 
bezwarunkowo na G, Slącku usta wę 
o radach zakładowych. 

Wiece te wypadły bardzo marnie, 
bo wskutek odezwy polskiej robotni- 

cy polscy nie wzięli w nich udziaiu, 
a pamiętać należy, że orgenizacje 
robotniczs polskie skupiają w sobie 
cztery piąte robotników Górnego 
Sląska, 

Pomimo tego jednak wiece te, 
odbyte bez zezwolenia Komisji, wy- 
warły ra niej, a zwlaszcza na gen. 
Lo Rondzie poważne wrażenie, 

Dała 19 b. m. udali się delegaci 
partli niemieckich do gen. Le Ronda, 
by mu przedstawić żądania robotai 
ków i urz;dników niemieckich, We- 
dług pism niemieckich, przewodni 
ezący Komisji przyjął ich bardzo 
uprzejmie | wyraził żal, że nie miał 
dotychczas sposobności odbyć z ni 
mi konferencji. 

7. Kiedy delegaci domagali się ze- 
zwolenia na wybory do rad zakłado 
wych, gen, Le Rond beg tadnych 
uastrzeżeń oświadczył, że ta ustawa 
zostanie na G, Sląsku zastosowana 
i do 1 go czerwca b. r, mają być 
te wybory ukończone. W sprawie 
tych wyborów wydać ma Komieja 


Ronda 
niemiecka w pis- 


jest bardzo eilne. 

Polacy robotnicy nie brali udziału 
w wyborach do rad zakładowych, 
tam gdzie one się już odbyły, mając 
zapewnienie, że te wybory i tak 
będą nieważne, laaczej byliby się 
postarali, by te rady nie zostały o 
panowane przez Nismców, 
| Te dotychczasowe rady zakłado- 
we powinny zoatąć unieweżnione, a 
wybrane nowe, z udziałem Polaków, 
wątpliwem jednak jeat, czy to nastą- 
pi gdyż Niemcy będę się upierać 
przy fakcie dokonanym, a Komisja 
przy swym braku stanowczości, na 
pewno znowu ustąpi, 

Drugą kapitulacją Komisji R4 
dzącej wobsc Niemców jeat xzrezy- 
śnowanie z żądania na wniosek pol- 
skich kolejarzy, by „Orędownik Ko- 
lejowy* dyrekcji katowickiej, był 
drukowany tekże w języku polskim, 
QOaegdajsze piema niemieckie przy- 
nioały następujący komunikat: „Przed- 
stawiciele urzędników i robotników 
kolejowych w obrębie dyrekcji kato 
wickiej przyjmoją do wiadomości, że 
Komisja Reądząca cofaęła swój oa- 
kar wydswania „Orędownika Kola- 
jowego" także w języku polskim a 
zgodziła się na wydawanie go fak 
dotąd tylko w języku urzędowym tej 
dyrskcji, to jest w języku niemiec 
kim. Przedstawiciele ci nie mają xa 
to mic przeciwko temu, by rozkłady 
jazdy i różne publiczaa zawiadomie- 
nia przexnaczone dla publiczności ze 
atrony dyrekcji były ogłaszane w ję 
zyku polskim i niemieckim,” 

Znana buta i bexczelaość pruska 
nie mogła się lepiej objawić jak w 
tym wlaśnie komunikacie kolejarzy, 
a Komisja Ruąduąca. połknęła i tę 
p”zykrą pigułkę bez protastu, 

ynika z tego komuniketu kole- 
Jerzy, że nie Komisja ale oni rządzą, 
gdyż zezwalają lub nie godzą się na 
to, co ona zarządzi. 3 

I tu takte Komisja Rządząca ska- 
pitulowała przed groźbą strojku ko 
lejowego, zapowiadanego przez Nism. 
ców, który również nie bylby się 
udał, bo polska orgonisacja kole a. 
rzy, licząca przeszło 10 tysięcy człon- 


To oświadczenie gen, Ls 
ogłosiła delegacja 
_ aja zaf w osobnym oficjalnym ko- 
 manikacie podała do wiadomości, iż 
m8 te wybory się zgodziła, że ich 
| wcale nie zakazywala a 
trzegla sobie jedynie rozważanie 
sprawy. 
is Otóż jest to nieszczęśliwy wy- 
tat, bo faktem jest, że Komisja a 
właściwie jej przewodniczący oświad 
H ł tak przedstawicielom polskim 
fak i niemieckim, że Komisja na te 
A bory nie zezwoli. To też górno. 
śląski wydział związku górników nie- 


komunikat niemiecki ogłosił swój, w 
którym twierdzi, iż jest nieprawda, 
jakoby Komisja redom zakładowym 
się nie sprzeciwiała, przytacza daty 


zwycię- 
stwem niemieckiem a kapitulacją Ko- 


Komunikat dodaje ironicznie z 
prawdziwą bszczelnością pruską, że 
te klęska jest dla Komisji niewatpli- 
wie bardzo przykrą i stara się jakoś 
upozorować, ale trudno jej to przy» 
chodzi, bo wynika „klipp und klar”, 
że Komieja skapitulowała przed groź- 


I tak też jest w fotocie, gen. Le 
Rond skapitolował z obawy orzed 
goneralnym strejkiam, zapowiadanym 
Niemców a któryby się nie był 
udał absolutnie. gdyż Polacy byliby 


Silna wratenie zrobił na gen. Le 
kilkugodziany 
strejk wodociągu i elektrowni opol- 


lacy oświadczyli mu wtedy, że na 


okupa» 
cyjnych techniczną samopomoc, pie 


ków, nie byłaby się do tego strejku 
przyłączyła — i już raz podobny 
strejk na G, Sląsku, jeszcze przed 
okupacją koalicyjną, nie udał się 
wokutek sprzeciwu kolejarzy pol- 
skich. i 
Sprawdziło się teg to, co Polacy 
gen. Le Roadow! przepowiadaeli, mia- 
nowicie, że jeśli rax ustąpi wobec 
Niemców, to żądania ich będą coraz 
większe i bezczelniejsze, bo taka (uż 
jest psychologia pruske, Po uzyska 
niu tamtych ustępstw Niemcy odbyli 
w Opolu i Kędzierzynie xzebraoia w 
celu postawienia Komisji Readzacoj 
nowych żądań, mianowicie, 

2) prawa urlopu dla urzędni.- 
| ków górnośląskich i wyjazdu do 
Niemiec, 

b) nieograniczonego wyjazdu i 
przyjazdu na teren plebiscytowy, 

c) cofnięcia rozpor:ądzenia pa- 
szportowego i legitymacyjnego, 


publicznych, 

e) zapewnienia wolności prasy. 
(która dotychczas nie była ze 
strony Komisji niczem krępowaną), 

rié, w sobotę mają być te po- 
atulnty przedstawione Komieji z ter 
minem 8 dniowym na danis odpa- 
wiedzi, a gdyby to nie nastapilo, to 
ma być wtedy postawione Komisji 

24 godiinne ultimatom x zapowie 
dsią ganerelnego atroikv, Osobno 
zaś postawili wcsoraj Kumieji owoja 
żądania urzędalcy sądowi, 

Streuzciefą się ono tem, by Ko. 
misja dała zadośćuczynienie wy- 
dalonym sędziom, cofnęła rozpo 
rządzenie amnestyjne, zepewniła 
sędziom nieograniczone urzędo 
wanie, według praw niemieckich. 
i nie mieszała się do sądowni 
ctwa górnośląskiego, 

Polacy zatem, widząc, na co mię 
zanosi i ne podstawie dotychczasc» 
wych doświadczeń nie mogąc liczyć 
na stenowczość Komisji Rządzącej, 
przekonawszy się o jaj nieszczuro- 
ści, postanowili wywalczyć własnemi 
siłami przysłagujące im prawa. 

- Skoro Komisja Rządząca koali- 
cyjna liczy się tylko z groźbą straj- 
ku, muszą i Polacy chwycić się te- 
go środka. W tym celu też odbędą 
się na G, Slącku w najbliższą nie 
dzłeię również bez pytania się Kao- 
misji, publiczne wisce polskie pod 
ilem niebam w sprawie żądań pol 
skich. , 


Z Sejmu. 


| - WARSZAWA. (PAT.) Prze- 


wodn. Osiecki odczytuje na 
wstępie depeszę z Poznania w 
której powiedziano, że lud tam- 
tejszy chce pracę i zarobek z 
dnia 3-go maja ofiarować pań- 
stwu na uruchomienie przemy- 
słu i odbudowę krajui pragnąc 
aby naśladowała go cała Polska 
prosi Scjm o spopularyzowanie 
tego projektu  Przewodn. wy- 
raża zdanie że projekt ten mo- 
że być przyjęły tylko aplauzem, 
Następnie wg. porządku dzien- 
nego, I punktu—odbyła się dal- 
„sza rozprawa w kwestji wyrobu 
i sprzedaży alkoholu. 

-Poseł Wojdaliński postawił 
wniosek następujący: wzywa się 
rząd aby ułatwił ludowi naby- 
wanie spirytusu denaturowanego 


usunięcia zakazu zebrań ` 


dla celów leczniczych, przemy- 
oświetlenia i opało- 


słowych, 
wych. 


Pos. Diamand stwierdza, że 
ażeby we 
wszystkich gmachach, oddanych 
do uzytku publicznego nie było 
sposobności spożywania alko- 


należy postarać się, 


holu. 


Pos. Arciszewski wnosi po- 


prawkę aby karę za przekro- 


j czenie ustawy z 6,000 mk. pod- 
nieść do 20,000 mk. a grzywnę 


do 100,000 mk. 


Pos, Thonau (?) oświadgzył, 
sprzedaży 
alkoholu jak również zbyt wy- 
skutki 


iż całkowity zakaz 


soka cena wywołuje 
wręcz przeciwne zamierzonym, 


wywołuje rozwój tajnego go» 
rzelnictwa. Oprócz tego zakaz 
wyrobu alkoholu  pozbawiłby 


pracy dziesiątki tysięcy robot- 
ników. 
Pos. Chaniewski utrzymuje, 


iż nie jest wskazane niszczyć 


gałęzie przemysłu gorzelniczego 
i wypowiada się przeciwko cał- 
kowitemu zakazowi wyrobu 
spirytusu, pozatem wzywa rząd 
do wprowadzenia . ostrych kar 
administracyjnych przeciw taj- 
nemu gorzelnictwu. 

Pos. Moczydłowska wyraża 
zgodę na szereg wniesionych do 
ustawy poprawek. W. głoso- 
waniu przyjęto wszystkie rezo- 
lucje Komisii oraz rezolucje za- 
proponowane podczas rozpraw 
przez pp. Rząda i Wojdalińskie- 
go, potem całą ustawę przyjęto 
w 3-cim czytaniu en bloc wśród 
braw i oklasków. 


Jipończyk o naszej zai 


noinawce 4 


Przebywający w Warszawie da 
legat japoński, kapitan Yamawaki w 
rozmowie z redaktorem „Gazety Po- 
rannej” tek się wyraził o armji pols- 
kiej; „Doskonała armie, Młoda, bar: 
dzo młoda i to dobrze, Ładnie się 
prezentuje, Załnjerzowi dobrze pa- 
trzy z oczu. Tak, tak — mówił zu- 


 polnie poważnie, — Dobre ocny. Te 


oczy dużo mówią. Byłem w Pozna 
niu, tam mi pokazywał swą armię 
jen Dowbor Muśnicki, byłem na fron 
cio, gdzie mi pokazywal awe wojska 
len. Iwaaskiewicz, Dobre oczy — 
powtórzył fesycza raz — to dużo 
zuaczę, Uniform, broń różna, als to 
nic, Siłę żołoierza nia w tem, Armia 
poleka ma ducha scłnierekiego a to 
główna, 


Śkarbise Jasnogórski zamknięty. 


„Kur, Częstochowski” podaje, ża 
już oddawna OO, Paulini czynili sta- 
rania o dokonanie  reorgonizacji 
akarbca Jasnogórskiego, zawaze jed. 
nak różne względy chwili biorącej 
stawały temu na przeszkodzie, Do 
pracy tej przysłąpiono obacnie, a to 
w celu dokonania całkowitego prze- 


| gladu przedmiotów w skarbcu s: 
mieszczonych. Rejestracja odbywać 
się ma pod kierunkiem dwuch zna: 
nych profesorów hietorji sztuki Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego w Krako- 
wie, | 


Po rozpatrzeniu wartości bisto- 
rycznej i artystycznej ważniejszych 
przedmiotów, dokonane zostaną zdję- 
cia fotograficzne i wydany zostanie 
ilustrowsay obszerny przewodnik po 
skarbcu Jasnogórakim, ‘ 

Wobec prac podjętych, skarbiec 
na czas dłuższy jest dla zwiedzają- 
cej publiczności zamknięty o czem 
Przeor OO; Paulinów podaje za po- 
średnictwoem „Kurjera” do wiado- 
mości ogółu. 


Konie wojskowe dla rolników, 


Otrzymoliśmy komunikat nastę- 
pujący : 

„Stosunki, spowodowane stanem 
wojennym, porbawiły rolników po- 
trzebunj do pracy na roli siły pocią- 
gowej. Ażeby zapobiedz mogącej, 
ewentualnie, wyniknąć z tego kata- 
strefie, miniatsrjium spraw wojsko- 
wych wydało rozkax do wsuystkich 
dowództw okręgowych o wygodzeniu 
zaprzęgsmi i końmi wojskowemi rol- 
nikom. W myel tego rozkaxu wozyut- 
kie formacje wojakowe w kraju ma- 
ją polacoaa oddawanie do robót rol- 
nych wszelkich zaprzęgów, jak rów- 
niet koni bez zaprzęgów, które są 
odpowiednie do użycix na roli, ba- 
cząc przytem, ażeby do obsługi koni 
wyanaczano żcłałerzy, w miarę moż- 
ności obsznanych z pracą na roli i 
obchcdzeniam się z końmi, 

związku z tem p, minister 

spraw wewnętrznych polecił wszyst- 
kim pp. wojewodom i p. goneralnemu 
delegatowi we Lwowie, aby podali 
treść tego rozkazu do wiadomości 
starostom, „oraz interesowanym kołom 
rolniczym”, 


Komitety pomocy dzieciom, 


Według sporządzonego wykazu, 
na terenie, Rzeczypospolitej Polskiej 
działa 190 komitetów powiatowych 
pomocy. dzieciom otrzymujących żyw- 
aość amerykańską do podziału po- 
między instytucje dzielące i punkty 
odżywcze. Z tych 190 komitetów po- 
wiatowych idzie żywność dla dzieci 
do 1500 miejscowości posiadających 
aubkomitety i kuchnie, Cały teren 
działalności Państwowego Komitetu 
Pomocy Dzieciom podzielony jest 
przez Państwowy Komitet Pomocy 
Dzieciom na 15 okrągów: Białostocki, 
Brzesko Piński, Chełmski, Często- 
chowaki, Kowelski, Krakowski, Łódz 
ki, Lwowski, Miński, Płocki, Radoms- 
ki, Siadlecki, Worszawski, (oowiato” 
wa) Warszawa-Radzymio, Wileński. 
W każdym z tych okręgów znajduje 
się spscjalne biuro na którego czele 
stoi inspektor powołany do zarządze- 
nia akcją pomocy dzieciom w danym . 
okręgu i do inspekcji podwładaych * 
komitetów, podkómitetów i instytucji. 
Każdy inspektor ma do swej dyspo: 
zycji automobil, co umożliwia docie- 
ranie do wszystkich miejscowości da- 
nego okręgu w celu regularnej i 


ackich w odpowiedzi na ofłcjaloy 


JÓZEF MACIEJOWSKI. 


POWIESC HISTORYCZNA. 
gł Prawe przedruku zastrzeżone. 


far alek podał lekarstwo, ale wojewoda dał ręką 
zażywać nie będzie, To stropiło w najwyższym sto- 


wojewodo, jeśli leczyć się nie chcecie moja 
łrakowie zbędna, | 

chorobę — mie masz lekaretwa, doktorze, 
jed tobą tajemnic, wiesz, co mnie zabija, odbiera 


iemj zło ludzkie, niepewność ojczyzny, Ale, wo- 
> się przecież wszystko uspokoi, Nie rozumieją 
pane senatora, posądzają o prywatę. — — 
ski smutno się uśmiechnął, czyniąc ręką gest 
chwili spytał: 
oj je oapgpar 209 
Di się o pana senatora, 
ai gór tor do mnie? 
3 0, j c z 
 — spojrzał przenikliwie na lekarza, 
biona. Trapi się między innemi o ka- 
eras, że 


i , 


pokochała ją 


| 


kacztolanka przebywa, po wyje: zie ; 


— To dwór wyjechai? — Ach—tak—prawda.. dworu 
niemast w stolicy, Miałem listy.. szwodzi, bijąc królewskich, 
szli ozybko naprzód stolicę musieli zająć — przypominał sobie 
treść listów wojewoda, chmurnie patrząc w jakąś dal, 

— Panie wojewodo — rzekł po chwili doktór — racz | 
senatorze przyjąć lekarstwo, lty napowno, 

| — Snu mi nie da i spokoju nie da, Próżne uą twe 
wysiłki — mówię ci doktorze — cierpko odparł wojewoda, 
lecz tym razem dał się namówić doktorowi i mikstory zażył, 
czując, że zaów chwyta go bol w okolicach serca. 
` — Coś serce nis w porządku, doktorze — wyszoptal 
Opaliński, bledaąc pod wpływem ujmującego kłócia, 
> a Zwierzył sią lekarzowi będąc w obawie. 

— Ból w okolicy sorca? — kryjąc niepokój -opytal 
Knofel, — To skutek nerwów. to właśnie skutek ciągłego nie- 
pokoja, myśli drażniących w samotaości, 

— Chciałbym widzieć atarościca. 

Proski wyszedł, 

— Tak, masz słuszność doktorze — to feat rezultatem 
tego, co mnie w glębi nurtuje., jestem — — dzić — — na 
rozdrożu... przyznał ię posępnię, Widzę że ani Karol Gi- 
staw ani Jan Kazim., c 

Nie domówił, chwvcił-go kurcz, Swoi 

Doktór pośpieszył z nowym lekarstwem. Ale Opeliń: 
aki odsunął mikstury i z twarzą wykrzywioną z bólu, osunął 
Doktór bezradnie znów badał puls chorsgo. 
W komnacie zapanowała przygaębiająca cisza, 

e ` — Jeszcze jeden taki atak — nie wytrzymam chyba, 
głęboko senator, otwierając oczy, straszne cierpienie doktorze. 

:, Knofel zaczął dokładnie badać chorego, 
rościc z Proskim. Spojrzeli pytającą na Knofela i odrazu wy- 


czytali z jego oczu stan śróśny, 


Wszedł sta- | 


szczegółowej inspekcji. Iuspektorowie 


Poałyszawazy wejście Choińskiego z Proskim, Opaliń- 
eki rozwarł powieki i poruszył się miecierpliwie ma fotelu; 
zdenerwowany cierpieniem. 

— Jast co nowego? — apytał cicho, 

Doktór dał znać starościcowi, aby, jeśli ma jakie listy, 
nic wojewodzie nie mówił, Choiński miał znów nadesłanych 
pporo listów i to ważnych, bo od Radziejowskiego. Posłuchał 
jedask doktora i odparł: 

— Nowego nic, 

— Nie mieliśmy dawno listów od Radziejowskiego, 
nie wiem nic co kanclerz zamyśla, co eądzi o położeniu obe. 
cnem — mówił z trudem wojewoda. — A przecież dobrze się 
nis dzieje, nie. 

— Sprawy idą swoim torem 
atarościc, 

— Tylko te tory, starościcu, te tory... Duszno mi~. 
otwórzcie drzwi na taras. > 

Marszałek spełnił życzenie wojewody, 

Chciałbym widzieć panią wojewodzinę. Jeśli nie 
śpi, możebyś poprosił marszałku, 

— Jutro, jutro wojewodo — próbował odwlec rozmo- 
wę doktór, obawiając się rozdrażnienia wojewody, które mo» 
głoby mu jeszcze więcej zaszkodzić, 

Ale wojewoda uparł się i polecił Proskiarmu poprosić 
żonę, poczefn zwrócił się do Choińskiego: *_ 
! — Musiaz, starościcv, napisać do  Radziejowskiego, 
Ja muszę wiedzieć, co ostatecznie zamyślają szwedzi, jakie 
są projekty Karola Gustawa i — — co zamierza Jan Kazimiera. 


Hipan wymijająco 


— 


d. c. n. 


Nr 96. 


imepektorów jeneralnych. którzy jeż 


Misji Amerykcńskiej i- utrzymują 


wemi jak i z samymi komitetami po» 
wistowemi, 


Telegrumy. 


WARSZAWA 23 kwietnia (PAT) 


Na odcinku podolskim u- 
tarczki oddziałów wywiadow- 
czych. 

Na Wołyniu i Polesiu daje 
się odczuwać żywy ruch prze- 
grupowań  nieprźyjaciela, po- 
twierdzający jego dalsze zaczep- 
ne zamiary. Na Litwie odpar- 
to wypad nieprzyjaciela w rejo- 
nie Wilkomierza. 

Na reszcie frontu sytuacja 
bez zmiany 


Komnnikat Sztabu Generalnego. 


Rekonstrukcja gabinetu? 


WARSZAWA. Pogłoska o czę- 
ściowej rekonstrukcji gabinetu 
' zdaje się sprawdzać. Dotąd jest 
. mowa o spodziewanem ustąpie- 
| niu trzech członków gabinetu, 
| którymi są: minister srawiedli- 
| wości Hebdzyński, minister pra- 
| eyi opieki społecznej Pepłow- 
, ski i minister rolnictwa dr. Bar- 
| dei. Zmiana w ministerstwie 
| rolnictwa ma nastąpić na źy- 
, ezenie polskiego stronnictwa 
| ludowego. 

WARSZAWA. Na wczoraj- 
szem posiedzeniu klubu piastow- 
ców wygłosił poseł Witos dłuź- 

| sze przemówienie, w którem 
krytykował ostro szereg mini- 
strów, a mianowicie Hebdzyń- 
skiego, Sliwińskiego, Wojcie- 
|  chowskiego, Władysława Grab- 
| skiego, a nawet dra Bardla. 


Teror czeski w Słowacyi 


BUDAPESZT. (PAT). Cze- 
si nie przestają teroru na Sło- 
wacji,- Aresztują nawet dzieczę- 
ta i kobiety. Między: innemi 
aresztowali w Pozsony i inter- 
nowali w Igławie córkę prezy- 
denta parlamentu Rakowską i 
hrabinę Szapary. 


Organizacja Urzędów i Komisji * 
ziemskich, 
WARSZAWA. (PAT.) Ra- 
da Ministrów na pos, w dniu 
22 kwiet. przyjęła projekt usta- 
o organizacji urzędów ziem- 
skich oraz projekt rozporządze- 


nia GŁ Urz. Ziemskiego w przed-, 


miocie uruchomienia nowych 
Komisji Ziemskich Okręgowych 
na terenie b. Król. Kongr. oraz 
powołania dele ratów okr. i pow. 
na terenie b. zaboru austrjac- 
kiego, ponadto. projekt ust. w 
przedmiocie opłaty stemplowej 
„od przedmiotów zbytku, dalej 
projekt umowy o tymczasowym 
podwyższeniu i zrównaniu sta- 
wek przy niektórych płacach 
stemplowych na obszarach b. 
zab. ros. i austrj., projekt usta- 
wy o podatku od kapitału i 
rent orąz w przedmowie opłaty 
stemplowej od kart do gry, 
wreszcie R. M. obradowała nad 

` zasadami regulacji i ujednostaj- 
ninnia poborów urzędników pań- 
stwowych. 


Aresztowanie niehezpiecznego 
agenta politycznego. 


WARSZAWA. Z Paryża dono- 
szą do „Gzzety Warszawaki:|"”, że 
< aresztowanie Alojzego Oznobiczyna 

me dworcu paryskim, o którym jug 
osły telegramy nastąpiło na rog- 
(kaz francuskiego ministorstwa upraw 


| Zagranicznych i ministerstwa wojny 
shi. 


| A pozostaje w związku z wykryciem 
| ] sprrysiężenia niemiecko rosyjskiego, 
mającego restaurację abso-. 


tey go w. Rosji, 


okręgowi z kolei mają ponad sobą 4 


dżtą po kra'u wspólaie z delegatem 
ścisły kontakt tak z biurami okręgo- 


.lism mówi 


KOPENHAGA, (PAT). Jak 
donoszą tutejsze pisma w Pe- 
tersburgu 11 kwietnia przyszło 
do poważniejszych walk ulicz- 
nych. Osoby przybyłe do Fin- 
landji opowiądają, że bolszewi- 
cy aresztowali podczas na50- 
żeństwa duchownego polskiego 


tyckich przy pomocy Niemisc. Wraz 
z QOsnobiszem arenztowano wiele 
osób utrzymujących stosunki z renk- 
cją niemiec>ą. 


Państwa Skandynawskie nie biorą 
udziału w konferencji Ryskiej. 


SZTOKHOLM (P. A. T). Peń:twa 
Skandynawskie odmówiły  wapóła 
działo w konferencji Ryskiej peństw 
Baltyckicb, zwołanej na 16 go majs, 
która misla zaląć się sprawami roji- 
szu i zeglugi Balt ckiej. 


Głód w Wiedelu, 


WIEDEN, (PAT.) Radjo. Z po: 
wodu strejku na kolejach jugoało- 
wiańskich i niektórych Jipjach au- 
atrjackich solei południowej zboże i 
maks z Włoch nie nadeszły. Wobsc 
tego Wiedeń znalazł się w nader 
trudnem położeniu oprowiaacyjnem. 


| wama | mr czy maa 


Pierwszy Maj! 


W dolu pierwsnym maja robot- 
nik polski powinien według socjalic- 
tów, „solidarnie* poprzeć Rosję bol- 
azewicką i wymóds dla niej na rzą 
dzie polskim — pokój. P. P. S., któ 
ra wszędzie na każjem miejscu wy- 
rzeka się łączoości z bolerowismem, 
w dniu pierwazym maja będzie azcze-” 
rą i objawi przed Poleką ewó| ducho' 
wy łącznik z Trockim i Leninem. W 
dniu pierwszym maja P.P, S, będzie 
sobą, bax maski, „Solidarność“  só 
cjalistyczno-komumistyczaa w dniu 
tem będzie ujawnioną. Towarzysze 
Perl i Djamand „solidarnie* będą w 
dolu tym domagać cię dla „braci w 
liraela* pokoju, W dniu tym będzie 
się wznosić okrzyki! „Niech żyja re- 
wolucja!* Bo acrkolwick w dniu tym 
P. P, S. będzie równień wołać: „Niech 
żyje pokój” to tylko pokój dla bol 
azewickiej Rosji, W Polsce potrzebaą 
jest rewolucja. A więc P. P, S, sta- 
nmowczo w daniu tym będzie się do- 
magać. Bo proletarjat polski przes 
rewolucję „ma znierczyć burżuszię”. 
Kiedyż nareszcie tan polski robotnik 
zrozumie, że |ost tylko narzędziom 
w ręku nieuczciwych, a szczególnie 
żydów którzy są pionierami socjaliz- 
mu, Dzień pierwszy maja ma być 
świętem gwałtu mad cnotą, Dzień 
pierwszy maja ma być świętem wal: 
ki ze zgodą. A jednak w dniu tym 
mówić się będzie o pokoju.. Rozum 
nam mówi że tylko pracą i zgodą 
można przyszłość budować. A aocja' 
że to jest przesąd, źe 
cnota nie (est w życiu społeczeństw 
konieczaym obowiązkiem, żę walką 
tylko przeciw wszystkim innym kla- 
som może proletarjat zapewnić nobie 
panowanie, Robotnik polski wierzy 
tym oezustom, którzy naduzyweją 
jego wiary. 

S. K. 


Jak Sosnowiec uczcić 
zamięrza 3 maj. 


EŃ 


Wczoraj w sali Rady Miejskiej 
odbyło się zapowiedziaze poiedze- 
nie w sprawie opracowania progra- 
mu obchodu dnia 3-go maja w S0e- 
nowcu, o 

Przewodniczył p. J. Drzewiecki, 
sekretarzowała p, O. Wolska, 

Ne posiedzeniu omówiono zasad 
niczy program obchodu, który przad- 
stawia się w sposób następujący: 

Miasto ma być udekorowane fla- 
gami i omblematami narodowymi, O 
godz. 10 i pół rano odbędzie się 
msza polowa na placyku przed dwor- 
cen „ Warsz, poczem defilada 
wojsk miefscowogo garnizonu, policji 
miejskiej | kolejowej m następnie, 
przy dźwiękach orkiestr kopniaia" 


m 4! 


p S 


powania polityczne, 


KURJER ZAGŁĘBIA sobota dais 24 kwietn!a 1920 raku 


bolszewicy mordują polaków. 


Przebywający w. Petersburgu 
polacy urządzili demonstracyj- 
ny pochód, który na rozkaz 
bolszewików został zaatakowa- 
ny przez wojsko, 

W czasie starcia po stronie 
polskiej zostało * wiele osób za- 
bitych i rannych, 


nych, strażackich i innych, po od- 
śpiewaniu „Roty”, pochód ul. 3 Maja, 
Dietlowoką, Szeroką do pomnika 
Kościuszki, Tu, po przemówieniu 
p. St. Płodowskiego, manifestenci u 
dzduą się do kościoła pogońskiego i 
pochód zostanie rozwiązany. 


W ciągu dnia wygłoszona rost ną 
dwa odczyty publiczne p, St. Płodow* 
akiego w sali Stow. Robota. Chrześc. 
(ul. Kościelna) i red. J. Wapn'arskie 
go w sali Związków Zawodowych na 

ogoni. 


Prócx tego prf, B. Kmothe wy 
powie odczyt specjalnie dla mlo- 
dzieży exkolnej, 


Wieczorem w teatrze i salach 
„Domu Ludowego”, - „Rob, Chrzośc.* 
Í „Związków Zawod'* odbędą się 
przedstawienia, koncerty i wieczor 
nice, Programy szczegółowe opraca” 
je apecjalnie wyłoniona na ten cel 
Komisja, w skład której jako kiero- 
wnicy weszli pp. Płodowski i kap. 
Czerski, 


Na posiedzeniu wybrano Komitet 
Organixscyjny bchodu w skład 
którrgo weszli jako przewodniczący: 
p. Józef Drzewiecki, jako sekretarz: 
p. O. Wolska, — członkowie: pp. J. 
Waściąwska, ke. prob. Plenkiewicz, 
kapt. Szczerski, sędzia Opęchowski, 
Korzeniewski, S. Płodowzki i Zamor- 
sk, x prawem kooptacji. 

Posiedzenie  najbliżze Komitetu 
odbędzie się w poniedziałek 26 bm. 


o godz. 5 pp. w sokretarjacie R. M. | 


(Magistrat). Tamże od poniedziałku 
zgłaszać się w tejże godzinie i zapisy= 
wać będą wszyscy delegaci ”in- 
stytucji, wojska, straży bezpieczeń 
vtwó, stowarzyszeń, związków, mło- 
drieży szkolnej itp, celem omówie- 


nia oprawy wxięcia udaiału w po- 


chodzie, 


(S). 
Eao Ga 

Bohaterstwo naszej 
młodzieży pod Lwowem, 


w walkach o Górny Sląsk Cie- 
szyńskie, Spiż z Orawą i na fron- 
cie bolszewickim świadczy o niej 
chlubnie. p 

Alei sprawie plebiscytu mło- 
dzież szkolna daje dowody 
ofiarności. ; 

Oto powstała wśród niej 
myśl zbierania składek i urzą- 
dzania przedstawień i popisów 
harcerskich, dochód z których 
przeznacza młódź nasza na fun- 
dusz plebiscytowy. 
Czyż nie pójdą za jej przy- 
kladet ci, co dać więcej mogą? 


8 DZE PSZ RACZ AZ A. 


Mówią w Sosnowcu... 


„łe fontanna, która ma przyoz* 
dobić ulicę 3 maja, dlatego została 
abudowane, że w ziemi podczas 
przeprowadzania regulacji ulicy i 


exiono,. rurę, Gdyby tak więcej 
rur wykryto, miasto nasze zamieni” 
loby sią w uroczy Bakczyseraj... 
„te przad pownym domem Die- 
tis, tam gdzie Przemsza swoje, brud 
ne wody toczy—był ongiś może 
skromay ale zielony ogródek. Dba- 
ły o upiększenie miasta Wydział bu- 
dowiany ogrodzenie usunął, trawnik 
skopal i urządził,, pomnikowy z 
ogródke.„. śmietnik. Arg 
A może to i ladne.. kto: chce 
ujrzeć—niech.. zobaczy, > j 
Mówią też, że w pewnej radzie 
miejskiej niektórzy oprawozdawcy 
komisji poszczególnych xapoznalą eję 
z przedmiotem referatów dopiero 
trybunie mówców, a ni 


WE PSYE p 
AO X | 
a aia i 


rozkopywania starego chodnika zna- | 


„| trzymaliśm 


ohoc przeforio- 


przed posiedzeniem tychże, o czem wia 
- DETEKTYW. 


KRONIKA. 


Jak donoszą „Wiadomości Graficz- 
ne” — organ Ziednoczenia polskich 
związków drukarekich—Zarząd głów- 
ny tejże organizacji powziął w da. 
9-b. m. uchwale, w. któraj m. ln, 
powiedzianc: „Uznając dzień 1 meja 
jako dzień święta pracy, polece się 
niniejszem wazvctkim członkom w 
całej Republice Polskiej, aby w dsień 
ten przerwoli pracę, by w dniu tym 
nie ukazał się ani jeden dxiennik, 
by dzień tan był uroczyście obcho 
dzony!* 


— Ameryka dla polskich dzie 
ci. Akcja pomocy dla dzieci orows- 
dzona przez Ameryksński Wydział 
Ratonkowy xa pośrednictwem Pań. 
stwowego Komitetu Pomocy Dzie- 
ciom wzbudziła wśród wielu amery- 
keńskich obywateli szczerą sympatję, 
która uławniła aię w formie życzeń 
ipiąknych slów, lecz znalszła realny 
wyraz w znacznych darach pienięż 
nych. 
Przedewazystkiem p. Hocvar ofia 
rował ma akcję tą 20.001.000 dol, 
a ogólna soma darów od osób pry- 
wataych, instytucji i t, p. otrzymana 
przez Państwowy Komitat Pomocy 
Dzieciom przekroczyłc sumę 720,000 
dolarów. 

Jest to jasny przykład jak głębo 
ko Ameryka ocenia potrzebę ratowa- 
nia młodego życia, tysięcy dzieci, 
przez dostarczanie im żywności, ub- 
rań i t. p. 

Między ostataiemi ofiarodawcami 
znajdują się: Zjednoczony Komitet 
Narodowy w Nowym Jorku  (oflaro- 
wał 14,675 dol, to jest 2,000,000 mk.) 
i Kalifornijski Komitet (36 dol, to jast 
5400. marek). 


— Na flotę polską. Personel 
nauczycielski i uczennice VI, kles. 
Gimnasjum Zeńsk. Polsk. Macierzy 


Szkolnej w Sosnowcu złożyli w dolu 
1 kwietnia w „Gazecie Porannej 2 
grosze” na flotę polską mk, 852. 


a szyny do stemplowania 
kcron. Miuisterjum skerba zamó- 
wilo w fabryce Jona w Łodzi spe- 
cjalne maszyny do stemplowania ko- 
ron, Ze Lwowe, Lublina i Krakowa 
wysłani będą do Łodzi urzędnicy 
skarbowi dla zaznajomienia się pod 
kierunkiem profesora Niegrasza ze 
sposobem użycia tych mazzyn. 

— Nadzwyczajna pensja dla 
naaczycieli. Ministeriu W. R. O. 
P, poleciło inspektorom szkolnym 
wypłacić pensje za maj nauczyciel 
atwu szkół powszechnych w kwist: 
niu, Przyczyny tej wcześniejszej wy 
płaty ministerjum nie podaje, Do 
myślać się należy, iż będzie to pen 
sja nadtwyczejna, jak w roku zesz 
iym były t, zw. 13:ta i 14ta pensja 
zaś w maju nauczycielstwo otrzyma 
regularnie swoje pobory. 

— Co to jest waluta? Pod tym 
tytułem odbył się w dniu 18 bm. w 
Domu Ludowym odczyt, wygłoszony 
przez członka D, L, p, P. Płockiego, 
Prelegent bardzo zrozumiale wyja- 
snił powstanie, rozwój i znaczenie 
środka zamiennego tak praktycznego 
jakim jest pieniądz i wreszcie czym 
jest on w dobie obecnej, jego sna- 
czenie i wartość dla danego kraju, 
od czego zależy żniżka lub zwyżka 
waluty, 
| Szkoda, że ogół członków, wie 
dząc, że odczyt tego rodzaju, tak b, 
aktualny odbędzie się dla nich nie 


awojej instytucji. 

— Wystawa przeciwpożarowa. 
Miarę zainteresowania się czynników 
| samorządowych arządzaną na jesie- 
‘ni rb. w Warszawie Wystawa Prze- 
 ciwpotarową są nadsylanse do dyspo- 
zycji Komitetu Wystawy zasiłki na 
jej koszta nakładowe, , 

„Większe sumy przyznały dotąd 
„sejmiki ‘powiatów: Warszawskiego, 
Mińsko” Mazowieckiego i Lubartaw- 
, skiego. 

~ — Kto winien? Otrzymaliśmy 
wczoraj 23 bm, komunikat Rady 
Miejskiej m. Będzina z datą 19 bm, 
w którem Prozydjum Rady zawiada- 
mia nae o posiedzeniu, mającem się 
odbyć w dniu 22 bm. o godz, 6 wie 
czorem. Na posiedzeniu tem rozpa- 
trywany miał być regulamin Redy. 
Przyzna Sx. Prezydjym Rady chyba. 
że zawiadomienie o posiedzeniu o- 
y trochę zapóźno, bo w 
odbyciu się tegoż. Ani więc 


"dzień po 


nasz przedstawiciel, ani "osoby ży” 


| czące sobie być na posiedzeniu, dzię- 
ki epóźnionemi komunikatowi nie mo- 
gly tego uczynić, Kto temu wiaien, 
czy poczta, czy zarząd Rady Mie 


Area ai 
U 


wać swe postulaty—zrglaszają walo- 
ski i projekty do komisji na 2 dai: 


1 maja pisma mają nie wyjść- 


| stawił oię liczniej w skromnej salce | 


kiej — niewinny., Jest to jednekże 
nie pierwszy tego rodzeju wypadek, 
`- — Poszukują pracy przez Pań: 
stwowy Urząd Pośrednictwa Pracy: 
Biuralistów 119; Maszyziatek 35; Nau” 
czycieli 6; Ochroniarsk 15; Pielęgnia= 
rek 2; Feiczerów 3, Sklepowych 188; 
Ioż. mechan, 3; laż. elęktromont, 4; 
Techników 8; Magazynierów 16, © 

— Anielskiej cierpliwości wy- 
magają nasze telefony. Nie wcho- 
dmy bliżej w przyczymy, które 
powodują, ża do centrali dzwonić 
trzaba po półgodziny a na wyłącze- 


‘nia czekać długo, bardzo długo — 


fakt to jednak, że telefony w ostat" 
nich dalach etały się mie do użytku 
i wymagają silnych, jak postronki, 
nerwów. Może nareszcie raz już 
Naczelnik sieci telefonicznej postara 
się o lepszą, większą centralkę i za- 
prowadzi porządek ua stacji central- 
naj, Apelujemy też do ednośnego 
Ministerjum, by wejrzało w tę bola- 
czkę Zeglębia, które tak jest upośle- 
dzonè pod względem połączeń tele- 
foniczuych i mimo próśb i reklama- 
cji żadnych zmian na lepsze docze' 
ksć się nie może, 


— Kury kradną. 22 bum, po pół- 
nocy, skradziono 8 kur = komórki 
Augusty Grose, przy ul. Małachow- 
skiego Ni. 30, za pomocą wyłomu, 
uczynionego w murze, 

Sprewców kradzieży nie wykryto. 

— Zabawa taneczna dla Gór: 
noślązaków odbędsie się w dniu 
jutczejazym 0 godz. 8 wiecz. nie w 
zeli Domu Ludowego a w sali Zwią” 
zku Zaw. Pracown. Przem. Zelazne- 
go na Pogoni, 

— Szanujmy plantacje, Drzew- 
ka i krzewy, których miasto nasze 
ma taką znikomą ilość są niemiło- 
siernie ogryzane przez kozy, uszka- 
dzane i przez psy, błąkające się po 
mieście, Dzieci też nie mało sakód 
wyrządzają naszym plantacjom, któ- 
re polacamy opiece publiczności. 
Magistrat, chcąc uchronić od śmierci 
naszą wątią roślinność i karłowate 
drzewka, dla szkodników, wyznaczył 
kary za uszkodzenie plantacji, co 
może wykorzani brzydki zwyczaj 
niszczenia krzewów i drzew. 

Z Domu Ludowego w Sosnow - 
cu, W daiu 24 bm. daiciaj w sobo: 
tę, Dom Ludowy dla powracający 
Górnoślązaków i swoich członków, 


WŁ BITNY- SZLACHTA =- 


B. ordynat kliniki chorób skór- - 
nych, wenerycznych i moczo- 
płciowych. Uż. prep. 914. 
Analiz, mikroskop. 
ed 11 do iej po południu 


Ul. Małachowskiego Ne (6, 
a fad. 13D 7: 
ko 2 


TULIA NIA 


REAR SZRENICA IW OZI ARNE NIN 


J.SCHABOWSKIĘ| 


- Dąbrowa, ul. Kr. Sobieskiego L. 10 


Skład maszyna do szycia; 
broni i rowerów, 
POLECA: y 
Rewelwery, browningi, flowery, pistolety, 
bronie myśliwskie wazelkiego rodsajt 
Sprzedaż nabojów, prochu, śrutu. Na skła- 
dzie maszynki do golenia, brzytwy. R 
rsoja maszyn do pisania wszystkich sy 
mów, kroni, maszyn do szycia i rowerów. 
|. mA n EA - PADNIE PANA. WORKA a peenei 


pi RAA 
Dr Kekało 

BĘDZIN, KOLLĄTAJA 33. we: z 
Choroby weneryczne, skóre 


ne i moczospłciowe. Badanie 
207 krwi. Prep. 914. 4 
Qodsiennie od 6—8 pp. mężczyzn, od 5 — 6 
kobiet, W dni Świąteazne oe 10—12 r. 

od 12—1 pp. kobiet. 


Losy Loterji Państwowej 
do nabycia w Kolekturze AA 

W, Bykowskiego o 
z Y EOE 
ul, MAŁACHOWSKIEGO Nr. 6. 


+, 447 TARGEO. 
i a "idż NE 
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i 
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choroby uszu, 8038 | ja 
KOŁŁĄTAJ 


SOSNOWIEC, 


| 


' oraz wprowadzonych gości ursądza 
zabawę taneczną poprzedżoną kon- 
| „se Jacka SE 

- Członkoaie Domu Ludowego, jók 

y również członkowie zaproszonych 
juatytucji obowiązani przy wejściu 

okazać swoje członkowskie  legity- 

"macie korporacyjne, 

Wejście płatne po 2 mk, 

Początek o godzinie $-ej wieczo- 
rem. 

Zabawa odbędzie się w Sali 

Związków Zawodowych na Pogoni, 


— Czy nie zbytnia gorliwość ? 
Dowiadujemy się, że niektórzy funk- 
cjonarjnsze PPK, na dworcu dyt, 
Radomskiej, przy kontroli przybywa- 
jących od strony Kielc do Sosnowca 


nieznaczne ilości artykułów tywao- 
ściowych, narażając ludność, przy 
Z wożącą sobie tańszą żywność, na 
3 pewno straty, Jeżeli prawda, Czy 
mA nie należałoby jednak, uwzględniając 
$ w takich wypadkach, drożyznę w 
naszem mieście, z'egodzić zbyt o 
bostrzonej aontroli przywcżonej ży 
wncści, zwiększając natomiast czuj» 
ność w innym kierunkv, gdzie kon- 
fiskaty byłyby więcej na miejsc ? 


|| — Kradzież bransolety i gar: 
deroby. Przy ul. Niemieckiej u Poli 


200 mk., 100 rb, w bzananotach pa- 
pierowych orax garderobę wartości 
900 mik: ne śład sprawców kradzieży 
nie natrafiono, 


— Kradzież bielizny. W: dniu 
22 b. m. po południu za strychu do- 
mu przy ul. Kołłątaja Nr. 3 skra- 
dziono większą ilość bielizny werto- 
ści 4500 mk., należącoj do Juljsna 
Kąkolew skiego, 

O kradzież podejrzewają osobuł- 
ka, którzy się jednak do kradzieży 
nie przyznaje. 

Waxzczęto odpowiednie poszuki- 
wania, | 

— Epidemja kradzieży. Od chwili 
gdy policja miejska zajęta jest strze- 
śeniem granicy i małej poświęca 
uwagi śledzeniu rozmaitych „ptaków 
niebieskich”, co to.ani orza, ani sieją 
a sute żniwa mają ilość kradzieży 
wzmogia się znacznie, 

rzyczynił nię do tego i wyjerd 
Ekspozytury Urzędu Sledczago ne 
pow. Będziński do Będzina, 

Sądzimy jsdnak, że mimo wszyst* 
ko władze policyjne zajmą się oner- 

e tto em złodziajaszków, 


— wamie patroli gra 
nicznych przez niemców, Omegdaj 
okis row 3 p. p. ze strony ślą- 
skiej dwukrotaie ostrzeliwano krą 
ssd sed granicą policjantów na 
odcinku Creladzkim, bez przyczy- 
- nienia im fjeduakże jakiejkolwiek 

szkody, ! 
— Nie było nadużycia ! 

zku ze wzmianką, xzumiessczoną w 
Ne, 94 „Kurjera* p. ti „Czy nie nad 
otrzymaliśmy nawtępające 


W swią- 


ojs z d, 22 kwietnia r.b. w che- 
aktorze najbliższego zwierzchnika 
nadzorcy st. Sosnowiec p. D. komu- 
nikuje, iż postawiony mu zasaut ugy- 
wania robotników kolejowych dó ro- 
bót własnych jest zgoła niesprawie- 
dliwy i niesłuszny, gdyż nadzorca p. 
D, ma u siebić: w podwórzu rzeczy- 
wiście 6 robotników, lecz: z  licsby 
tej 2 furmanów opłaca r własnych 
funduszów, 2 robotaików vżywanych 
jest stalo pruy ładowaniu 1 wylado* 
anit z formanek' mteterjałów” ko- 
lejowych, zadto 1 jest stróżem noc- 
nym i 1 dziennym gońcem przy kan- 
 eslarfi Odstępu. Powyższe jost vz 
none przez włedzę i w ten sam 
- sposób robotnicy! ci rejsstrowani są 
_ w dowodach urzędowych. 
|  — Kradzież złotej obrączki, 
| Przy cl. Ostrogórakiej Nr; 4 Barba- 
rze Molkasekkradziono obrączkę złotą 
5a ‘> mag 600 marek, - Siedztwo w 


— Kury i indyki w niebezpie- 
i czaństwie. W daiu 22 bm. akra- 
= dziono 7 kur i 1 indyka Marji Chrza- 

|  mowskiej przy ul. 3 Maja w domu 
a.  Sośnowieckiego. Szkodę: obli+ 


| czają na sumę.2000 mk. 
= — Teatr H, Czarneckiego 
Dsiś po poł. „Chatu za wsią”, 
uczącej się miodzieży; wieczorem 
delka”, operetka z francuskiego, 

, urozmałcowa specjalnymi 


dzielę po poł, „Chata za 
z z raz drugi „Mo- 


R Wc 
działek przedstawienie 
— ślązuków ostatnie ze 


Ee A NY ALET 
Gie REEF 

UW + 
s ` 


KU pasażerów, kwestionują Í odbierają, 


Zaks skredziono branacietę wartości. 


o wtorek w Będzinić „Tsjom: 
daremu . h A Ge 


© Wydawcy: Spółka Wydawnicza „Kuzjer Zagłębia”. 


(©. KURJER ZAGŁĘBIA sobota dnia 24 kwietnia 1920 roku. _ 


W próbach: „Dzłiewczę x chatv' 
za wsią”, ciąg delszy z powieści J, 
Kraszewskiego, „Nie damy ziemi" 
Prusa i operuvtka „Posłaniec 6666". 


Ze Sroduli, 

W niedzielę dnia 18 bm. odbyło! 
się zebranie organizacyjne NZL na: 
*Sreduli, Refórowano eprawy rga- 
nizacyjne. Poseł Idziak wylośnił | 
program NZL i zadanie tego stron- 
nictwa, NZL mie obiecuje gruszek na | 
wierzbie, ani folwarków, pałaców i) 
kopalń nikomu, lecz podaje środki. 
uświadamiające, które: wiogą nam. 
dopomódz do stworzenia sobie lep- 
szego bytu, boć przecież katiy czło” 
wiek jert kowalem własnego szczę: 
ścia, Przemawiał również p. Kula, 
który scharakteryzował pracę pspe- 
sowców i sposoby, któremi obałamu- 
ceja klasę robotniczą. 

Zebreni licznie. w domu. p. Szy- 
dłowskiego mieszkańcy Srodvli, u- 
ważnie wysłuchali przemówi ń pre 
legentów, poczem nastąpiły zepiwy 
pa członków Koła NZL. 

„Nedmienić wypada, że tutejsso 
Kolo NZL zaczysa żyć życiem ia 
tensywniejszem, 


Z Zawiercia. 


dwie większe firmy przemysłowe, 


nym własnym elektrowniom, Two, 
Akcyjve „Zawiarcie”, mniejszą „Tow 
Fabr. Szkła Reich”, | 


yy prad dla miaste, ponięwat 
nie 


wysoką wynosi bowiem mk 4'60 xa* 
kilowat-godtlnę. 


według: tej ceny. W. tejjeprawie jad 
nak rainterwonjować ma 
ukapozytura Państwowego Urzędu 
Walki z Lichwą i Spekulacją. 
tylko interwencja miała dodatnie re 
zultaty. / 
„Zawiercianin", 


„Ze Sławkowa. 


Daia 18 bm. przyjechał do nze 
poseł dr. Falkowski i"p: St Kocot 
dźlegut Narod, Zjeda. Lud. na kon- 
forencję polityczną, 

Przed konfereucją p. Stanislaw 
Kocot wygłosił odczyt o znaczeniu 
terenów plebiscytowych dla Polsk’, 
nawołując do ofiaracści na ten col 
i zgodnej współpracy, wszystkich 
komu lety, dobro ludu polskiego 
ziem plebiecytowych aa sercu. 0. 
kój w kreju i ofiarność na cel plo- 
biscytowy to najskuteczniejsza broń 
nw porfidję: krzyżacką i' żarłóczność 
czeską, 

Licznie zebrani obywatele Sław= 
kowa wysłóchali z zadowoleniem 
prelegente, a dla zadokumentowania 
zrozumienia ważności eprawy—zło- 
żyli na plebiscyt mk. 602, kör. 16 i 
5 rb. O godz. zaś 5 pp. odbyła się 
konferescja polityczna w sali „Spój- 
ni” x udsłałem posła Falkowskiego. 
Po zagejeniu zebrania przez delega» 
tów ZN, zabrał głos dr. Falkowski 
który w  dłuższem a goratem 
przemówieniu omówił sprawy orge- 
uizacji stronnictwa NZL, które stoi 
na stanowisku, aby rządy Rxeczy- 
pospolitej oparte były na saufsniu 

warstw ludności kraju. 
(ponieważ klasa robotnicza i chłop 
luka były najbardziej: upośledzone; 
więc NZL azczególoą uwagę: zwraca 
| na te klasy, i chcęc je podźwignąć 
do poziomu godnego obywateli kra- 
ju. Po przemówienia wywiązała się 
ożywiona dyskusja w której brali 
|udzinł członkowie NZL, którzy bro 
| nii autorytetu Nar. Dem., / lecz ich 
parents a bic krytyki i 
nie mogły oprzeć się, azgumentom x 
‘jakimi się spotykały, Brzemawiał 
jeszcze p. St, Ku. odpowiadając 
| członkom ND à wykasując 
| między ND, a Nar, Zjedn. Lud. 


| Podkreślił mówca, że dziś: wie | 


możemy się stawiać okoniem prze- 


| cieka: postępowi ducha, lecz musimy | 
w. imię | 
je odśpiewano „Rot ycze) | 
czenie o ano „Rotę” rzy- | 
stąpiono: do zapisywania się na IŁ. | 
„U i 


iść ciągle znim naprzód, 


dobra wazystkich klas, Na 


ów Nar, , 
k ` bitini S 


poniedriatki, 


Zawiercie oświetlone jast przez 


dostarczająca miastu dzięki poziada* | 


Obie te fi:my poroxumiały się na. 
puukcie podwyższenia opłaty za zu- | 


uwzględniając tego, że obtcna | ospa naturelns, 


cena “za kilowat-godsinę i jak jaat 
żądali zań z doizsm 1 bm. mk, 18 xa i 

Ludność miejscowa nie chcąc to- 
nąć w ciemnościacw rmuszona jest 
pod gsożą pozbawienia prądu. płacić 


tutejoza 


Oby | 


różnice | 


"Z kraju. 


Choroby oczu. 


W Warszawie szerzy się obecnie 
nowa choroba pe [a oma OCZU. 
Objawy joj są następujące: 

Jedno oko staje się bardzo czer 


wonsm, chory gorączkuje i nie może” 


patrzeć tem okiem% Nazajutrz oko 
się zemyka i zalewa ropą, i wtedy 
choroba prrechodzi także ma dru- 
fie oko, Powoli góracyka przecho 
dzi, ropa się zmniejsza i oczy aię 


ctwiereją, ale zaczerwienie trwa . je- 


szcze bardzo długo,  Podobzo cho- 
roba ta ma swiązek z marnemi ga 
tupkami mydła, obscnie używapego. 


Lokatorzy i gospodarze. 


Na ulicach Częstochowy ukazały 
cię ogłoszenia tej treśc': 

Baczność lokatorzy! 

Ustawa a ochronie lokatorów x 
s dnia 28-go czerwca „do tej 
chwili tewa box zmiany. Nie zawie- 
rajcie żadnych umów z kamienicznł- 
kami bz informowania się w Bivrze 
Stow, lokatorów w Częstochowie w 
rody i piątki od 5 do 
7 wiecz. plica Kościuerki 13s 

ZARZĄD. 


Podwyżka płacy. 


W Łodri dororcom i innym fan 
kcjonarjusrom na robotech publice 
wych przyrnano podwyżkę w atomun- 
ku 50 prac. rzemieśluikom zaś 80 
proc. od plac pobieranych przed 1 
stycznia. 


Ospa i nosacizna, 


W Makowie ziemi łomżyńskiej 
pojawiła się epidomjs ospy, w woja» 
wództwie lubelskim w pow. wlod w- 
skim i w miejecowościsch Hołody- 
sicie 1 Polabicze także wybachia 
orae sdarzają cią 
wypadki xarażenia ludzi nosucizną, 
Ministerjum zdrowia publicznego po- 
leciła wojewodom sarządzić energi- 
etno środki, ku zatamowaniu t ch 
chorób. rż 


Pożar garazu autokolumny 
na Bronowicach. 


W niedzielę okolo godz, 9 więcz. 
w garażu w Lublinie mn Brocowi* 
cach wybuch! pożar.  Spłonęły bu» 
dynki i kilka samochodów. Wypad- 
ków z ludźmi mie było. Straty wy- 
noszą kilka milj, marek. 

Klasztor św: Krzyża 

na Lysej Górze. 

Starodawna ta ciedziba OO, B:- 
npedęktymów po skucowańin rakonów 
przez rząd rosyjaki ramianioza byla 
ua więułanie, Obecnie ko. biokawp 
sandomierski oddał kośció! klasztor: 
ny $ kapelenię więzienna OO. Bane- 
dyktynóm, których jest dwoch. Paia 
3 maja mæ się odbyć uzoczysty in 
gres, cavit wprowedrenie zakonni- 
ków w obzcności ks, biskupa z San- 
domiarza. Spodziewamy est duży 
napływ. ludności, przeto będą uro 
czysto nabożeństwa i bierzmowania 
wiernych, 


Nowe pismo ukraińskie. 


W tych dniach wznowiono w Ka 
wieńcu Podolikim, po: dwuletniej 
przerwie, wydawnictwo ukraińskiego 
tygodnika „Switowo Zirnycia* pod 
redakcją J, Wołoszynowskiego, który 
od wielu lat prucała: nasilnim: z wiol 
kim pożytkiem na. pole srozwolu 
oświaty ludowej ukrajńckiej, w du” 
chu sgodnego pożycie z Polską. 


y 


že. światá. 


Obłąkany prezydent każe bom 
bardować przez 60 godzin miasto. 


go do opuszdkanie, stanowiska i mia- 


j’ 


Amerykańıkio pisma donosza, że | 


w Guatemali rozegrały się ctraczne 
sceny x powodu nagłej choroby u: 
mysłowej prezydenta Cerrora. Min a- 
trowie spontrzogłazy, że prezydent 
jest niepoczytelny, usiłowali ckłonić 


naswali następcę: Obłąkany orozydent 
w odpowiedzi ma to wydał, rozkaz 
bombardowania miasta, Bombardo- 
wanie trwało przesuło 60 godzin, 
przyczem przyszło- do krwawych 
walk pomiędzy uwoleanikami wariata-: 
prezydanta i oddziałami rządowymi. 
Walka trwala trzy dni, aż wreszcie! 
udało się poskromić szalsńca. 


Woda w której nie można utonąć. 


W Stanach Zjednoczonych sznaj- 
dule sie jezioro zwane Grest Salti 
Like (Wielkie alone jerioro), które! 
cię tem poszczycić może, że nikt. 
jeczcre w niem nio utonął, aczkol- 
wiek było kilka wypadków uddsze- 
nia się, Woda w tem Jeziorze jost 
tak słona, iż jest ad ciała człowieka 
zancaznie Ciężyza i trzyma go na swej 
powierzchni 


Hotel dla .. niemowląt. 


Najnowszym objewemigrądów no. 
woczesnych jest otwarcie botela dii 
niemowlat w  londrńskie| dzielnicy 
wil łedno mieczkaniowych Hampste 
zd Brek miszzksń brak odpowied 
nich pielęgnisrsk utrudnia w czasach 
drisiejssych korzystny rozwój niemo. , 
wlęcia. Więc skazani ma życie w 
ciasnych pokojach hotelowych rod:i- 
ce widzą się zmuszeni dó uiniscz: 
czenia noworodków na pensji w no: 
wo ntworsonym hotelu, Dwie pielę 
gnierki wpedły ne ten genjalay po- 
mysl, W ładnie wdekorowan: m dom- 
ku, gdzie lekarz i dentyste stale u» 
rzędują, ma każdy  penejonarjusz 
śliczna biała łóżeczko z różowemi 
frenkami., Płaci się około 2 fuatów 
12 szylingów od o:obv (dzisiaj 2000 
merak) tygodniowo, Noworodki płacą 
więcej. Mali goście moga spędzać ty- 
godołe, mianiące albo nawet tradrcej 
my wesked (koniec tygodnie) engiols 
ki w hotele, 


dm. Am. AR. ah. Am <m dm. 


Rozkład jazdy 


pociągów na stacji Sosnowiec 
Dyrekcji Warszawskiej. 
Odchodzą z Sosnowca: 


Nr. 134 do Zawiercin 9,20 rano 
„ 152 „ Warszawy (wol) 10.15 , 
„ 124 „ Wsrasawy  — 12.30 poł 
» 132 „ Częstochowy — 3.20 p. p: 
„ 416: „ Strzemieszyc — 4.15 „ 
„ 130 „ Warszawy (wot) 7.10 w. 
„ 126 „ Warszawy  — 
a 418 „ Strzomieszyc — 


9.50 „ 


Przychodzą do Sosnowca: 


Nr. 125 z Warszawy — 550 rase 
413 ze Struoemiaazyc 855 u 
131 z Częstochowy 830 „ 
133 z Zawierciu *— 130 poł. 


129 z Warsvawy (woł) 3.00 p. p. 
151 z Warszawy (woł,)5.50 „ 
417 ze Strzemieszyc 9.10 w. 
123 z Warszawy — 11,20 „ 


Dworzec Dyr. Radomskiej. 
Odchodrą x Sosnowca: 


Nr. 212 do Strzemieszyc — 6.00 r 
Nr, 214 do Strzemieazyc — 4.26 p.p., 
Nr, 288 do Strzemieszyc(woł.) 9.20 w. 


Przychodzą do Sosnowca: 


Nr. 211 ze Strzemieezyc. — 8.05 r. 
Nr. 213 re Strremieczyc — 843 w. 


UWAGA: Pociąg Nọ 214 ma połączenie 
bezpośrednie z Krakowem via aaa | z Ra: 
domiem. Pociągi: Nr. 288 213 mają połącze- 
nie pośrednie w nocy w Strzemieszycach. 


Rozkład pociągów na linji 
Sosnowiec—Katowice 


Odchodra do Katowic: 


Nr. 294 o godz, 2.00 pa poł. 
296 „ 8,40 wiecz. 


Przychodzą z Katowic: 


Nr. 293 o godz. 12.03 w poł. 
4295: 6.58 wiacz. 


Roczne Ogólne Zgromadzenie. Członków ; 


z następującym porządkiem obrad: 


1) Odozytanie protokółu poprzedniego posiedcenia. 


2) Sprawozdanie Zarządu. - 
3) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej, 


JJnej i 
4) Ustalenie opłat na rok 1920 dla cźłonków i ntałych gości. 


317 


5) Wybory prezesa, 8-mia członków Zarządo i 5 członków Komisji Rewizyjnej, 


6 Uzaolze wybory do Komisji powołanej na Ogólnem Zebraniu w dniu 28.XI 1949 r. 
; DW oski. i sg e 


eg 


STOWARZYSZENIE TECHNIKÓW w SOSKOWCU Ź | 


urządza w niedzielę dn. 25 kwietnia r. b. o g. 3 po poł, w lokalu Stowarzyszenia 


| Medjumizm, 
Chirozofj 


| Tylko od godziny 4 do 6 
' Petersen. 


A WATKI powinny pamiętać, te 
ERAD. tylko Lanolinowy pu- 
+ . der dla dzieci 
ý „Puder Uzidzić | 
s matką Kogutek 
natychmisst usuwa oprzałość i zaczerwienie- 


n 


Zagłębie, 
w Skład. Apt. M. Jaglełłowicz, Sosnowiec. 


| nie skóry w dzieci. hartowa sprzedać na 


Ñ 
Ñ CAŁEGO SWIATA. [7 
2000000 Nj 
NIEZAPRZECZENIE [3 
RADYKALNIE USUWA 
piegi, wągry, Plamy, <A 
A ogorzeliznę ASRR 
BA zmarszczki SBRE 
BO "l inne braki ŚŚ >: 
R cery. „A 


UL 


SIIL ISIIL 


Zarezerwowane 
- Dla fabryki chemicznej 
„GÓRNIK 


w Dąbrowie Górniczej. 


Dr. Czechowicz 


CHOROBY WEWNĘTRZNE 
i DZIECIĘCE 
codziennie 6 — 8 wieczór. 
ul. 3 go Maja Ambulatorjum 
kolejowe (obok ekspedycji pospiesznej). 


pea) 


o w a ET 


TOWARZYSTWO AKCYJNE 
ELEKTROWNI SOSNOWIECKIEJ 7 


podaje do wiadomości swoich odbiorców, że w 
niedzielę dn. 25 kwietnia r. a. będzie 


» są 

włączony prąd slekiryczny. - 

w dzielnicy Pogoń, 0a ozas: 194 

od godz 8 rano do godz 7 więcz. 
z powoou pilnych robót na sieci. 


= -moannen "RATA PŚ rape 


Państw Urząd Pośrednictwa Pracy 
Sadowa nr. 6 poleca słuźbę domową, rzemie= 
| ślników, a także niewykwaliłikowańych robo- 
„tników i robotnice, kandydatów do terminu 
| oraz rutynowanych biuralistów, biuralistki 


| maszynistki, 
bezpłatne: 


zi 


techników p. Pośrednictwo 
„2582 


zz 


owca wa O 
Dom solidnej buddwe 
suchy 2-ch piętrowy do sprzedania . ewen- 
tablśle do Alday na folwark. Wiadomość 
| Dom Komišowy Antoni Mazurkiewicz i S-ka 
| Sosnowiec, Dęblińska: 1, 113 7 
| Za dobrą konwersację francuską 
| lub muzykę poszukuje pokoju umeblowane- 
| go nauczycielka, może też objąć jaką posa- 
dę na wyjazd, Wiadomość w gw 


0 AE O A a 


Maszyna p:rowa 
| 120:HP. jednocylindrowa, wentylowa, uży- 
|wana lecz w b. dcbrym stanie zaraz do 
|sprżędania. Wiadomość Zakłady, Przemy- 
| słowo Budowlane: „Dźwignia” ul. zysbadze. 
d 


Potrzebna panna 


|do sklepu galanteryjnego, praktyka pożą- 
dana. Wiadomość w Kurjerze. 193 


| | Zęby,sztu<.zne 

| kupuje stare lub połamane, płacę od Mk. 
1 do Mk. 10 Modrzejowska 35 w podwórzu 
lI piętro. 195 


Pottzebny salidoy chłopiec 
do noszenia gazet do Będzina i Dąbrowy. 
Wiadomość- Administracja Kurjera. 209 _ 
£ Zgubiono paszport © s 
na imię Marji Gąsiewskiejj wydany przez 
władze okupacyjae. Uprasza się“ © zwrot 
Porady w zakresie 

Wiedzy Okultysty cznej 


Sosnowiec, Kołłątaja 6, 1 


Magnetyzm,  Peychofizjólogłóćć" 5 | 
fj (Chicoguacjn): Grafologja e.t. c. $ 


piętro, — 
(2 „JE 
yw KB 


